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w Chicago www.jezuici.org

Komentarz: Łatwo być szatanem

To znamienne, że Jezus nie nazwał Piotra szatanem (czyli przeciwni-
kiem) wtedy, gdy Piotr się Go wyparł, tylko właśnie w tych okoliczno-
ściach, o jakich mówi dzisiejsza Ewangelia.

"Kochać Boga z całego serca znaczy mówić TAK, bezwarunkowo,
życiu i wszystkiemu co życie z sobą niesie. Przyjąć bez zastrzeżeń wszyst-
ko, co Bóg rozpoczął w odniesieniu do czyjegoś życia. Mieć takie samo
nastawienie jak Jezus, kiedy mówił: Niech się dzieje Twoja wola, nie Moja.

Kochać Boga z całego serca znaczy uczynić swoimi słynne słowa Daga
Hammarkjolda:

Za wszystko, co było - dziękuję. Na wszystko, co będzie - tak. To moż-
na dać tylko Bogu. Na tym polu Bóg nie ma rywali" (Anthony de Mello SJ).

Jeśli nie chcemy być przeciwnikami Boga (szatanami), nie mówmy Mu
więcej co jest dla nas lepsze. On wie to lepiej.

Mieczysław Łusiak SJ

Ewangelia: (Mk 8, 27-35)(Mk 8, 27-35)

Jezus udał się ze swoimi uczniami do wiosek pod Cezareą Filipową. W drodze pytał
uczniów: «Za kogo uważają Mnie ludzie?» Oni Mu odpowiedzieli: «Za Jana Chrzciciela, inni
za Eliasza, jeszcze inni za jednego z proroków». On ich zapytał: «A wy za kogo Mnie uważa-
cie?» 

Odpowiedział Mu Piotr: «Ty jesteś Mesjasz».
Wtedy surowo im przykazał, żeby nikomu o Nim nie
mówili. I zaczął ich pouczać, że Syn Człowieczy wiele
musi wycierpieć, że będzie odrzucony przez starszych,
arcykapłanów i uczonych w Piśmie; że zostanie zabity,
ale po trzech dniach zmartwychwstanie. A mówił
zupełnie otwarcie te słowa. Wtedy Piotr wziął Go na
bok i zaczął Go upominać. Lecz On obrócił się i pat -
rząc na swych uczniów, zgromił Piotra słowami: «Zejdź Mi z oczu, szata-
nie, bo nie myślisz po Bożemu, lecz po ludzku».

Potem przywołał do siebie tłum razem ze swoimi uczniami i rzekł im:
«Jeśli ktoś chce pójść za Mną, niech się zaprze samego siebie, niech weź-
mie krzyż swój i niech Mnie naśladuje. Bo kto chce zachować swoje życie,
straci je; a kto straci swe życie z powodu Mnie i Ewangelii, zachowa je».
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XXIV Niedziela Zwykła - 12 września
8:00 Zbiorowa
9:30 Zbiorowa

11:00 + + Helena Lenard w 10. rocznicę śmierci, Józef Lenard
w 24. rocznicę śmierci, Jan Lenard, Rozalia Lenard-Ozga 

13:00 W 11. rocznicę ojca śp. Kazimierz, Wiesława w 5. roczni-
cę śmierci i Andrzej w 3 miesiące po śmierci - prosi
rodzina Gradzki

19:00 Zbiorowa
20:30 + Irena Kowalczyk 

Poniedziałek - 13 września
8:00 Zbiorowa

18:00   O dar potomstwa dla Marka  i Sylwii oraz o Boże błogo-
sławieństwo i zgodę w rodzinie

19:00 Zbiorowa

Wtorek - 14 września
8:00 Zbiorowa

18:00  + Maria Stopka w 6. miesiąc po śmierci
19:00 Zbiorowa

Środa - 15 września
8:00 Za Dobroczyńców JOM

18:00    + Bridget Winters 
    19:00 Zbiorowa

Czwartek -16 września
8:00 Zbiorowa

18:00  + Maria Dziobek o spokój duszy i dar nieba
    19:00 Zbiorowa

Piątek - 17 września
8:00 Zbiorowa

18:00   O potrzebne łaski i Boże błogosławieństwo dla Roberta
i Iwony 

19:00 Zbiorowa

Sobota - 18 września
8:00 Zbiorowa 

19:00 Zbiorowa

Sanktuarium Najświętszego
Serca Pana Jezusa

Jezuicki Ośrodek Milenijny
www.jezuici.org

5835 W. Irving Park Rd.
Chicago, IL 60634,

tel. 773-777-7000 fax. 773-427-0126
e-mail: agendajomu@gmail.com

Biuro czynne:
od poniedziałku do soboty: 15:30 - 20:30

***
Sacred Heart Mission House

4105 N. Avers Ave.,
Chicago, IL 60618

tel. 773-588-7476; fax 773-588-6517

Rektor Sanktuarium i Przełożony Jezuitów
o.Tomasz Oleniacz, SJ (773-588-7476 - wew. 224)

o. Marek Janowski, SJ (773-588-7476 - wew. 227)
o. Jerzy Brzóska, SJ (773-777-7000 - wew. 121)
br. Adam Poręba, SJ (773-777-7000 - wew. 122)

Redakcja Radia DEON:
tel. 773-283-2425 fax. 773-283-2435

e-mail: redakcja@radiodeon.com
www.deon24.com

Poniedziałek - pi¹tek: 8:00, 18:00, 19:00
Środa: 19:00 - nowenna do Matki Bożej

Nieustającej Pomocy
Sobota: 8:00 i 19:00

Niedziela: 8:00, 9:30, 11:00, 13:00, 19:00, 20:30
-=-

SpowiedŸ św.:
od poniedziałku do soboty - 7:30 i 18:30
w niedzielę - pó³ godziny przed ka¿d¹

Msz¹ swiêt¹,
W 1. pi¹tek miesi¹ca - od 17:30 do 20:00

INTENCJE MSZY ŚWIĘTYCHPORZĄDEK MSZY ŚWIĘTYCH

TRANSMISJE INTERNETOWE:
1. wchodzimy na kanał youtube
2. wpisujemy w wyszukiwarkę ,,jezuici chicago”
3. pojawi się aktualny obraz z kaplicy, tzw. trans-

misja na żywo.
Każdą transmisję można odtworzyć cofając czer-

wony pasek u dołu ekranu aż do 12 godzin.

Słuchaj! Radio Deon24.com - WNWI  1080 AM pon. - pt. 6:00 AM - 11:00 AM - tel. (773) 283 2425



20 lat
Jezuickiego Ośrodka

Milenijnego
Z okazji obchodów 20 lat działalności Jezuickiego Ośrodka

Milenijnego w Chicago, warto przypomnieć jego początki. Pani
Anna Siek napisała na ten temat: Aby to uczynić nie wystarczy
podać datę zakupu nowego budynku, ale należy pamiętać o długo-
letniej działalności polskich jezuitów w Chicago, której naturalną
konsekwencją było powstanie tego wyjątkowego miejsca tworzone-
go dla Polonii i przez Polonię.

Polscy jezuici przybyli do Chicago
w 1934 roku, osiedlając się w domu
przy 4105 N. Avers Ave. Dążeniem ich
było, aby „przyczyniać się do moralne-
go postępu mężczyzn i kobiet, aby
wspierać ludzi w pragnieniu modlitwy,
dobrym działaniu, aby wszelkimi środ-
kami wspomagać poznawanie doktry-
ny, historii i liturgii Kościoła katolickie-
go, wykorzystując do tego celu wszel-
kie dostępne w danym momencie środ-
ki''.

Przez długie lata dom przy Avers był domem zakonnym księży
jezuitów, a jednocześnie kościołem i domem otwartym dla wier-
nych. W latach 80. i 90. XX wieku zwiększyła się znacząco liczba
wiernych uczestniczących we Mszach św. w kaplicy przy Avers.
Był to szczególny okres w życiu polonijnej diaspory - pełnia ponty-
fikatu Jana Pawła II i związane z nią odradzanie się uczuć religijno-
patriotycznych. Oznaką tego było silne pragnienie uczestniczenia
we Mszy św. i spowiedzi po polsku.

Wtedy to pojawiła się konieczność szukania nowego miejsca,
w którym mogłaby być prowadzona dalsza posługa duszpasterska,
gdyż mała kaplica przy Avers z trudem mieściła taką liczbę wier-
nych. Kłopoty lokalowo-parkingowe oraz troska o bezpieczeństwo
wiernych sprawiły, że w 2000 roku rozpoczęto poszukiwania nowe-
go miejsca, które byłoby odpowiednio duże, z parkingiem i dostęp-
ne środkami komunikacji miejskiej. Miejscem spełniającym te
warunki był budynek przy 5835 W Irving Park Rd. w Chicago. Po
załatwieniu niezbędnych formalności 21 lutego 2001 roku zakupio-
no budynek.

Patronat nad powstawaniem Ośrodka objął Komitet Honorowy
w skład, którego weszli przedstawiciele lokalnego Kościoła jak
również organizacji i instytucji polonijnych. Byli w nim nauczycie-
le, lekarze, artyści, prawnicy, harcerze, lotnicy i legioniści, kontrak-
torzy, działacze medialni i wielu, wielu innych.

Rozpoczął się okres oczekiwania na powstanie planów remon-
tu, na ich zatwierdzenie przez miasto, a także sam remont. Nie było
to jednak sprawą łatwą i szybką, dlatego polscy jezuici coraz czę-
ściej zaczęli myśleć o wykorzystaniu budynku w prowizorycznych
warunkach. Po rozmowach z władzami miasta, aldermanem dziel-
nicy i inspekcji straży pożarnej uzyskano zgodę na tymczasowe
odprawianie Mszy św.

Pierwsza Msza św. w Ośrodku została odprawiona w bardzo
prowizorycznych warunkach w Niedzielę Palmową 2001 roku. Od

18 maja 2001 r. do rozpoczęcia remontu, tj. do 27 października
2002 r. rozpoczęto codzienne odprawianie Mszy św. w prowizo-
rycznie dostosowanej kaplicy nowego budynku. Dnia 16. września
miała miejsce uroczystość poświęcenia i wmurowania kamienia
węgielnego pod nowy Ośrodek Milenijny. Pierwszą Mszę św.
w odremontowanym już Ośrodku odprawiono 1O maja 2003 r.
W uroczystości inauguracyjnej uczestniczyło 200 osób.

Dziś, po 20 latach działalności, w dalszym ciągu postać Pana
Jezusa z otwartymi ramionami z mozaiki w głównym ołtarzu
Kaplicy oraz Jego słowa „Przyjdźcie do Mnie wszyscy..." wspaniale
określają misję Ośrodka. 

Chociaż ostatni, dość długi już
okres, naznaczony ograniczeniami do–
konał wielu redukcji, Ośrodek nadal
pragnie być miejscem, gdzie każdy
znajdzie coś dla siebie, czy to jako
uczestnik wydarzeń, czy też jako osoba
angażująca się w nie. 

Z wdzięcznością pragniemy wy–
mienić tutaj wspólnoty i grupy, które
bardziej lub mniej systematycznie an–
gażują się przy Sanktuarium. Są nimi
między innymi: Apostolstwo Modlitwy,

Domowy Kościół i Wspólnoty Małżeństw Katolickich, Wspólnota
Życia Chrześcijańskiego, Wspólnota „Jaśmin” i „Strong Family”,
grupa biblijna, grupa modlitewno-muzyczna Taizé i Męska grupa
różańcowa, Teatr „Rzepicha” i Zrzeszenie Literatów, Medycy,
Zrzeszenie Nauczycieli i Harcerze, Programy „12 kroków ku pełni
życia” i Wspólnota Trudnych Małżeństw „Sychar”, kursy przed-
małżeńskie i poradnictwo w dziedzinie Naprotechnologii, grupa
misyjna prowadząca Adopcję Serca i grupa wsparcia dla osób
w żałobie, ministranci, lektorzy, marszałkowie i szafarze Eucha–
rystii, działalność biblioteki i kawiarenki, radio Deon i biuro
Ośrodka. 

Nie sposób nie wspomnieć Rady JOM-u jaki i wielu wolonta-
riuszy, którzy zwłaszcza w ostatnim czasie Covidu z wielką wierno-
ścią i wytrwałością umożliwili funkcjonowanie Ośrodka. Do
wolontariuszy należą też ci, którzy od lat dbają o wystrój kaplicy
(kwiaty, choinki, żłobki, grób Pański itd.), o oprawę muzyczną litur-
gii, o pomoce sezonowe jak na przykład odśnieżanie lub utrzymanie
parkingu.

Jest też w naszej stałej tradycji wspominać z dziękczynieniem
przed Panem Bogiem wszystkich naszych dobroczyńców zarówno
tych, którzy wspierają Ośrodek swoją życzliwością i modlitwą jak
i tych, którzy pomagają finansowo. Zawsze też modlimy się za
tych, którzy odeszli już do Pana bądź też powrócili do Ojczyzny.

Pragniemy nie zapomnieć również o tych, którzy modlą się
z nami przez pośrednictwo kanału YouTube, którzy utrzymują kon-
takt z Ośrodkiem przez korespondencję listową i kontakty telefo-
niczne. Z pewnością nie jest to lista kompletna, dlatego prosimy
o wybaczenie tych, których nieintencjonalnie pominęliśmy.
Wszystkim z serca dziękujemy i zapewniamy o naszej modlitwie
prosząc Pana by im błogosławił.

Ekipa Jezuickiego Ośrodka Milenijnego
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Inés Pascual, może jedyna kobieta na tym świecie, któ-
rą Iñigo nazwał w swoim życiu matką, przygarnęła go
w domu, w którym spędził trzy tygodnie przed wyjazdem do
Jerozolimy. 

Miguel Canyelles wspomina, jak to Inés, niezwykle
uradowana, oznajmiła mu o powrocie Pielgrzyma. Zachę–

cony przez Inés, poszedł się z nim zobaczyć i zastał go
w otoczeniu licznych sąsiadów i pobożnych kobiet
z Barcelony, które przyszły go powitać. 

Miguel urodził się w Manresie i uczył się tkackiego
rzemiosła w domu rodziny Pascual. Kiedy był ośmiolet-
nim dzieckiem, został przygarnięty
przez Inés w tym samym domu,
w którym znalazł schronienie Iñigo.
Kobieta znalazła chłopca włóczące-
go się po ulicach miasta podczas
zarazy. Miguel we wspomnieniu
wygłasza mowę pochwalną na cześć
swojej opiekunki, „kobiety bardzo
prawej, która nie skłamałaby za nic
w świecie”. Opisuje pokoik na pod-
daszu, który Pielgrzym zajmował
w ich małym domku, jego drewnia-
ne łóżko bez materaca, długie godzi-
ny, które spędzał, modląc się na
klęczkach. Pamięta go jako człowie-
ka spokojnego i małomównego;
mówił tylko wtedy, gdy go o coś za–
py tano, i zawsze z umiarem, choć
wypowiadane przez niego słowa „głęboko poruszały”. 

Mówi nam, że Iñigo wrócił z Jerozolimy w tym
samym ubraniu, w którym wyjechał, i że zwykł nosić
przy sobie różaniec i odmawiać go. Największą niespo-
dzianką w jego wspomnieniach jest opis żebraczego
życia Iñiga.

Pragnienie wyżebrania jedzenia dla siebie musiało
być dla Pielgrzyma kwestią wielkiej wagi, bowiem gdy-
by tylko chciał, nie miałby większych trudności z roz-
wiązaniem spraw bytowych. Canyelles stwierdza, że
żebrał o jedzenie przez cały czas, kiedy mieszkał w domu
Inés Pascual; przytacza też interesujące szczegóły, które
każą myśleć, że odbywało się to według z góry ustalo-
nych reguł. Opowiada na przykład, że co tydzień Iñigo
odwiedzał dom doñi Guiomar Gralla, krewnej markiza

Aytony, dom Isabeli Requesens, matki głównego komandora
Kastylii, jak również domy innych szanowanych mieszkań-
ców Barcelony, ale że robił to zawsze w towarzystwie Inés,
bowiem „inaczej on sam nie był w stanie prosić o cokol-
wiek”. 

Jak to pogodzić z faktem, że Iñigo żebrał już od dłuż-
szego czasu i że przecież pojechał i wrócił z Jerozolimy
dzięki zbieranej przez siebie jałmużnie? Czyżby był z natury

wstydliwy lub nieśmiały, co wskazywałoby na heroiczny
wymiar jego bogatego żebraczego doświadczenia? Myślę
raczej, że pobożne damy i kobiety z Barcelony urządziły to
zorganizowane zbieranie jałmużny, chcąc zadośćuczynić
woli biednego Iñiga, i że ten opierał się zapewne temu spo-
sobowi żebrania, w którym brakowało czegoś niezwykle
ważnego: spotkania z tym, co nieznane i nieprzewidywalne,
całkowitej zależności anonimowego biedaka od miłosier-
dzia bliźnich, wreszcie pogardy czy przykrych uwag pod
jego adresem, poczucia absolutnego porzucenia, pokładania
całej nadziei tylko i wyłącznie w Bogu.

Co innego, jeśli nie kobiecy spisek,
wyjaśniałoby fakt, że doña Guiomar co
tydzień przychodziła z kilkoma garścia-
mi mąki, a Inés wyrabiała z niej i piekła
placki, które Iñigo jadł i rozdawał
innym biedakom? Miguel zatrzymuje
się dłużej przy opisie wzruszającej
scenki rodzinnej, w której widać pełne
szacunku uwielbienie, jakim Inés
Pascual otaczała swojego świętego
Pielgrzyma. Otóż Iñigo przynosił zwy-
kle do domu kawałki białego lub czar-
nego chleba. Zjadał najgorsze, nato-
miast najlepsze rozdawał. Pewnego
razu Miguel razem z innymi chłopcami
zabrali się do przeglądania zawartości
torby Pielgrzyma, po czym stwierdzili:
– Ma pan dużo chleba. Na co Pielgrzym

odrzekł z czułością: – Weź i jedz, Miguelu. Chłopcom nie
trzeba było tego dwa razy powtarzać. Zabrali się do jedzenia
mimo wymówek Inés: – Zostawcie, łobuzy, dajcie mu zjeść.
Pielgrzym kwitował jej uwagi śmiechem: – Matko Pascualo,
pozwólcie im jeść, raduje mnie ich widok.

Juan, syn Inés, dzielił pokój z Pielgrzymem. Kiedy nad-
chodziła chwila położenia się do łóżka, Pielgrzym mówił
chłopcu: – Juan, idź spać! Potem chłopiec ze zdumieniem
obserwował, jak przez długie godziny Pielgrzym modli się
na kolanach i jak od czasu do czasu wybucha płaczem,
mamrocząc słowa, które niekiedy był w stanie rozróżnić: –
O Boże, gdyby ludzie Cię znali! To zdanie, którego tak
łatwo się nie zapomina, podobnie jak nie zapomina się nędz-
nego odzienia i pokutnej włosiennicy, którą Pielgrzym nosił
na sobie.

A jednak mimo tak wielkiej chęci życia w samotności
i zapomnieniu Pielgrzym stawał się coraz bardziej znany
w Barcelonie. W wielkim poważaniu mieli go Jaime
Cassador, archidiakon i biskup Barcelony, magister Ardèvol,
wykształcona dama Isabel Josa, rodziny Pujalt, Benet,
Ribelles… Był znany znacznie szerzej, niż mu się wydawa-
ło. Mijając Pielgrzyma na ulicy, don Juan Boxador dyskret-
nie mówił do swoich towarzyszy: „Patrzcie, to ten szlach-
cic”. Mógł starać się pozostać na uboczu, ukryć szczegóły
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ze swego prywatnego życia, jednak pewne kwestie najbar-
dziej rzucające się w oczy nie mogły nie wyjść na jaw.
Odwiedzał klasztor Matki Boskiej Anielskiej należący do
sióstr dominikanek, które cieszyły się niezbyt dobrą sławą
z racji częstych kontaktów z osobami świeckimi, i udało mu
się sprawić, że przestały przyjmować wizyty, a niepotrzebne
plotki ucichły.

Swoją drogą trzeba przyznać, że drogo zapłacił za to
dokonanie. Stało się to za sprawą rzezimieszka nasłanego
przez jakiegoś znacznego człowieka. Najpierw uderzył Iñiga
i obsypał obelgami, a potem obił kijem i porzucił na środku
ulicy, uznawszy, że nie żyje. Jacyś młynarze zanieśli go do
domu Inés, gdzie przez dwa miesiące przychodził do siebie.
Był tak mocno poturbowany, że aby pościelić mu łóżko,
musieli go podnosić, pomagając sobie ręcznikami. Wy–
leczyli go z ran okładami z prześcieradeł nasączonych
winem. Nigdy nikomu nie wyznał, kim mógł być autor czy
też pośredni sprawca owej zemsty. „Moja matka – opowiada
Juan Pascual – opiekowała się nim i pielęgnowała z miło-
ścią, jakby był jej własnym dzieckiem albo prawdziwym
aniołem; czuwała przy nim całymi nocami… odwiedzała go
sama śmietanka barcelońskiej szlachty, damy i panowie,
wszyscy znosili mu niekończące się podarki… a najbardziej
ze wszystkich doña Isabel Josa”. 

Życie Iñiga było jak lustro, w którym szukało swego
odbicia wielu mieszkańców Barcelony. Jego postać promie-
niowała czymś, co wzbudzało w ludziach wielką życzliwość
i uwielbienie. Wiele osób mówi o jakimś świetle, które biło
od jego twarzy, będącym zapewne fizycznym odbiciem
intensywnego życia duchowego. W tym aspekcie najbar-
dziej godnym uwagi przykładem może być Isabel Roser. Po
raz pierwszy ujrzała Pielgrzyma w kościele św. Justusa
w Barcelonie w okresie poprzedzającym jego wyjazd do
Jerozolimy. Siedział na stopniach kościoła, otoczony dzieć-
mi. Jej uwagę zwrócił blask bijący od jego bladej i jakby
rozświetlonej twarzy. „Zawołaj go”, mówiło coś w jej wnę-
trzu. Po powrocie do domu i za zgodą męża posłała po
Pielgrzyma i zaprosiła go na obiad. Małżonkowie poprosili,
żeby im mówił o Bogu, i mieli możność wysłuchać jego peł-
nych prawdy i celnych słów. Było to przed jego wyjazdem
do Jerozolimy. Pielgrzym miał się właśnie zaokrętować na
pewną brygantynę, jednak rodzina Roser przekonała go do
zmiany statku, zabrawszy wcześniej z brygantyny jego
książki. Brygantyna zatonęła zaraz po wypłynięciu z portu
w Barcelonie. Doña Isabel pozostała już na zawsze oddana
Pielgrzymowi i w późniejszych latach pomogła mu sfinan-
sować studia w Paryżu. W 1532 roku Iñigo napisze do niej
ze stolicy Francji, wyrażając swoją wdzięczność: „Za–
wdzięczam Ci więcej niż wszystkim innym ludziom znanym
mi w tym życiu”.

Czas nie rozmyje tak łatwo śladów, jakie pozostawiał
po sobie Pielgrzym w swoim otoczeniu. Nadal był trudnym
do naśladowania samotnikiem. Miał opiekunów i dobrodzie-
jów, którzy darzyli go przyjaźnią niepozbawioną nuty uwiel-
bienia. Niebawem zapragnie i będzie miał towarzyszy.

Ojciec Polanco odwołuje się do lat spędzonych w Bar–
celonie, kiedy zapewnia, że „pojawiło się tam u niego pra-
gnienie, żeby zebrać kilka osób wokół siebie, aby [wspólnie]
«realizować projekt, który miał od owej chwili, pomagania
w naprawie błędów, które dostrzegał w służbie Bożej, i żeby
byli oni jak trębacze Jezusa Chrystusa»”. To tutaj po raz
pierwszy pojawił się reformatorski ideał. Jego najwcześniej-
si naśladowcy to Arteaga, Cáceres i Calixto. Czas sprawi, że
projekt upadnie. 

Mglisty projekt reformatorski Iñiga popychał go do
dalszych kroków na jego niezbyt jeszcze klarownej dro-
dze. Bakałarz Ardèvol zachęcał go do studiowania sztuk
wyzwolonych w Alkali. Już z własnej woli Iñigo kazał
się przeegzaminować pewnemu doktorowi teologii, któ-
ry okazał się być tego samego zdania. Pozostawało mu
więc tylko ruszyć na ślepo obraną drogą, uciec ku pozba-
wionej konkretów przyszłości, podążając za jasno świe-
cącą gwiazdą, którą była Alkala razem ze swoim słyn-
nym humanistycznym uniwersytetem założonym w 1508
roku przez arcybiskupa Cisnerosa.

W Barcelonie zostawił po sobie głęboki duchowy
ślad: ludzi poruszonych przez jego szczególny sposób
życia; miejsca i przedmioty przesiąknięte jego obecno-
ścią, list, który wysłał kiedyś do Inés Pascual, opisujący
szczegóły pielgrzymki do Jerozolimy, którego czytanie
skłaniało do pobożności. Przepowiedział jej synowi
Juanowi wiele poważnych nieszczęść, które miały go
spotkać w życiu; przepowiednie sprawdziły się co do
joty, bez szkody dla jego pobożności, budząc w nim sza-
cunek dla Pielgrzyma, który miał jeszcze znacznie wzro-
snąć po jego śmierci. Relikwią z tego okresu jest list
napisany do Inés Pascual 6 grudnia 1525 roku, prawdo-
podobnie podczas pobytu w Manresie. Przestrzega ją
przed poważnymi trudnościami, jakie będą ją spotykały
na tym etapie życia, i radzi jej, jak może uniknąć niedo-
godności. Człowiek tak bardzo wymagający w stosunku
do samego siebie okazuje się niezwykle ludzki wobec
swojej przybranej matki: „Pan nasz nie każe Ci robić
niczego, co mogłoby Ci przynieść cierpienie lub działać
na Twoją szkodę, woli bowiem, abyś żyła w Nim z rado-
ścią, zaspokajając swe cielesne potrzeby. I żebyś w Nim
mówiła, myślała i obcowała z innymi, stawiając na
pierwszym miejscu Pańskie przykazania we wszystkim,
czego Twoje ciało w tym celu potrzebuje – On tego wła-
śnie pragnie i właśnie to nam nakazuje. […] Tak więc,
przez miłość Pana naszego, nie szczędźmy w Nim wysił-
ków, gdyż tak wiele Mu zawdzięczamy”. 

Przez miłość nie szczędzić wysiłków, żyć z radością. To
współrzędne duchowe tego, kto podpisuje ten list: „Biedny
pielgrzym Iñigo”. Kwestia wyboru egzystencjalnego – mieć
czy być – nie pozostawia najmniejszych wątpliwości dla
tego upartego, niereformowalnego nędzarza. Jest człowie-
kiem wyzwolonym od chęci posiadania, wyzwolonym
z wszelkich struktur mienia.

Na podstawie książki: José Ignacio Tellechea Idígoras,
Ignacy Loyola. Sam i na piechotę”
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Intencje Papieskiej Światowej Sieci Modlitwy
Wrzesień 2021 - Int. powszechna: - Ekologicznie zrównoważony styl życia.

Módlmy się, abyśmy wszyscy dokonywali odważnych wyborów
na rzecz stylu życia powściągliwego i ekologicznie zrównoważonego,
ciesząc się z ludzi młodych, którzy się w to zdecydowanie angażują.

REKOLEKCJE W CAMP VISTA
Nieraz rozpalamy się pragnieniami i różnymi życio-

wymi planami. Wchodzimy we wspólnoty modlitewne lub
apostolskie, podejmujemy pracę zawodową, zakładamy
rodziny… Na początku wszystko nas pociąga i daje zado-
wolenie, ale później zaczynamy doświadczać zmęczenia,
z trudnością znajdujemy czas na cokolwiek, wiele rzeczy
nas drażni lub zniechęca, brak nam duchowej energii, która
nas wcześniej unosiła. Coś się w nas wypala… Czy mamy
się temu poddać? Czy naprawdę nic nie możemy?

W tych rekolekcjach proponujemy:
- wspólnie poszukać odpowiedzi na powyższe pytania, 
- poprosić Tego, który „knota tlejącego nie dogasi” aby roz-

palił na nowo nasze serca,
- nauczyć się w jaki sposób łaska może budować na naturze.

Rekolekcje rozpoczną się w piątek wieczorem. Zakończą się
w niedzielę po południu. W programie m.in.: Msza św., spo-
wiedź, modlitwa indywidualna i wspólnotowa, konferencje,
praca w grupach, czas spędzony razem.

Zapisy przyjmowane są do 10 października (niedziela)•
w Biurze Jezuickiego Ośrodka Milenijnego
Opłata za pobyt wpłacona w terminie do 3 października:•
$120
Opłata za pobyt wpłacona od 4 do 10 października:•
$140

Po 10 PAŹDZIERNIKA
NIE PRZYJMUJEMY ZAPISÓW NA REKOLEKCJE

Matka Elżbieta Róża Czacka
(22 października 1876 - 15 maja 1961)

„Jednym z największych nieszczęść ludzkości
jest pycha.

Pycha sprawia, 
że człowiek jest mniej lub więcej ślepym”

Kardynał Stefan Wyszyński
(3 sierpnia 1901 - 28 maja 1981)

„Bóg jest bliżej nas
niż o tym myślimy.

Szukamy Go
zazwyczaj za daleko” 
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Spotkanie biblijne
czwartek o godz. 20:00
O. Tomasz Oleniacz SJ

Słuchaj! Radio Deon24.com - WNWI  1080 AM pon. - pt. 6:00 AM - 11:00 AM - tel. (773) 283 2425

www.wspolnotajasmin.org

Modlitwa Taizé
II sobota 20:00 - 21:15

Czwartek przed I piątkiem miesiąca
GODZINA ŚWIĘTA 20:00 - 21:00

KRYZYS MAŁŻEŃSKI
Spotkania w I sobotę

godz.18:30 www.sychar.org

 NOWA DROGA
6255 W. Belmont Ave. Chicago

AL - ANON OdNowa
sob. 6pm - Tel: 773-663-8287

AA - pt. 20:30, sob. 20:30
NA śr. 20:00, pt. 19:00, sob. 19:00 i niedz. 19:15

Grupa wsparcia
dla osób w żałobie 

Dzwoń tel. 630 921 1810

   Poradnia rodzinna
psycholog Małgorzata Olczak

tel. 773 814 0324

-

ADOPCJA SERCA tel. 224 603 2237
(proszę zostawić wiadomość)

adopcjasercachicago@gmail.com

NAPROTECHNOLOGIA - NATURALNA 
METODA PLANOWANIA RODZINY

INFORMACJE TEL. 708 983 4158

Wspólnota Życia Chrześcijańskiego w Chicago
Polish Chistian Life Community

spotkania formacyjne, eucharystia, wspólnota,
apotolstwo, duchowość ignacjańska

http://chicago.wzch.org

w każdy I wtorek miesiąca godz.19:00

SYCHAR

WARSZTATY
,,12 kroków - ku pełni życia- wreszcie żyć”

Informacje tel. 773 865 4955

Męska grupa różańcowa
I soboty miesiąca 8:00 am

O. Marek Janowski SJ

W tym tygodniu w kalendarzu liturgicznym obchodzimy: w poniedziałek św.
Jana Chryzostoma, biskupa i doktora Kościoła; we wtorek święto Podwyższenia
Krzyża Świętego; w środę NMP Bolesnej; w czwartek świętych męczenników
Korneliusza, papieża, i Cypriana, biskupa; w piątek św. Roberta Bellarmina
(SJ); w sobotę św. Stanisława Kostki (SJ), Patrona Polski .

***
Od przyszłej niedzieli, 19 września, po przerwie związanej z koronawirusem,
ponownie zapraszamy do naszej kawiarenki i biblioteki.

***
W zakrystii można zamawiać prenumeratę miesięcznika Apostolstwa Modlitwy
na kolejny rok.

***
Przypominamy, że zgodnie z zaleceniami władz Chicago i naszej archidiecezji,
zostaje przywrócony obowiązek noszenia masek w pomieszczeniach zamknię-
tych, takich jak kaplice i kościoły.

***
Wspólnota Życia Chrześcijańskiego zaprasza młodzież powyżej 21 roku na
rekolekcje weekendowe w Camp Vista zatytułowane: „Aby się nie wypalić …”.
Rekolekcje odbędą się od 15 do 17 października 2021 r. Zapisy można dokonać
w biurze Ośrodka do niedzieli, 10 października włącznie. Szczegóły na stronie
internetowej i w Biuletynie. 

(773)
865 4955

    OG£OSZENIA

Wspólnota Małżeństw Katolickich

Zaprasza na spotkanie, które podpowie, 
jak możecie  razem ze współmałżonkiem

przybliżać się do Boga,
odkrywać dar sakramentu małżeństwa 

a przez to stwarzać dobre warunki 
do kształtowania Waszej rodziny!

Zapoznacie się z naszą działalnością, 
metodą pracy ... można będzie zadawać 

pytania i poznać nowe rodziny!

Spotkanie odbędzie się:

26 Września 2021
o godz. 14:00 

w auli Jana Pawła II

Więcej informacji na ulotkach 
przy drzwiach wejściowych do JOM.
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Ed the Plumber
Ed the Carpenter
773.471.1444

Best Work • Best Rates
PARISHIONER DISCOUNT

PrimeCare offers affordable quality
health care for the whole family.

*Our Enrollment Specialists can also assist you in navigating your insurance options

Our Services:
• Primary Care • Midwifery • Dental • Counseling

• Substance Use Disorder

For more information about our services or
to make an appointment call (312) 633-5841.

Get this

weekly bulletin

delivered by

email - for FREE!
Sign up here:

www.jspaluch.com/subscribe

Courtesy of J.S. Paluch Company, Inc.

GREAT COVERAGE - 97% of all households attending church take at least one
church bulletin home every Sunday. 
GREAT VALUE - 70% of all households are aware of and look at the advertising in
the church bulletin and 68% of households surveyed when making a choice between
businesses are inclined to choose the one who advertised in the church bulletin.

Learn More About Advertising In Your Parish Bulletin
Call us at 1-800-621-5197

Email: sales@jspaluch.com

IN YOUR LOCAL
CHURCH BULLETIN?WHY ADVERTISE

$29.95/Mo. billed quarterly

• One Free Month
• No Long-Term Contract
• Price Guarantee
• Easy Self Installation

Call Today!    Toll Free 1.877.801.8608

Medical Alert System

Thank you for advertising in
our church bulletin.

I am patronizing your 
business because of it!

Please Cut Out This “Thank You Ad”
and Present It The Next Time You

Patronize One of Our Advertisers
✂

DO YOU HAVE SALES EXPERIENCE? ARE YOU WELL
NETWORKED IN THE LOCAL COMMUNITY?

J.S. PALUCH COMPANY
NATIONAL PUBLISHER OF CHURCH BULLETINS

• Full Time Positions Available with Excellent Earning Potential!
• Medical Benefits, 401K, Life & AD&D Insurance Available
• Excellent Commission Compensation Program

Interested? Call Kay Leane 1.800.621.5197 x2823
or Email Resume to RECRUITING@JSPALUCH.COM

www.jspaluch.com

EARN MONEY!
DO GOOD! MAKE A

POSITIVE IMPACT!

Consider Remembering
Your Parish
in Your Will.

For further information, 
please call the Parish Office.




